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r PAŃSTWOM SZKOŁA PRZEMYSGONA
W  B Y D G O S Z C Z Y

1. WYDZIAŁ PRZEMYSŁÓW ROLNYCH
dła kształcenia techników przemysłów rolnych (cukrownictwo, 
młynarstwó, krochma‘nictwo, gorzelnlctwo i t. p.). Nauka czte
roletnia, warunki wstępu: 4 klasy szkoły średniej ogólnokształ
cącej lub pełna szkoła powszechna, łub szkoła rzemieślnicza. 
Egzamin wstępny z matematyki, języka polskiego l rysunków.

2. KURS GRAFIKI PRZEMYSŁOW EJ
(jednoroczny) —  dla kształcenia pracowników fachowców dla 
przemysłu graficznego (typografja, iitografja, fototechnika). Wa
runki wstępu: a) dla uczniów rzeczywistych —  4 klasy szkoły 
średniej lub pełna szkoła powszechna, lub rzemieślnicza; b) dla 
uczniów wolnych nie mających powyższych świadectw—-conaj- 
mniej rok w zawodzie graficznym. Egzamin jak na wydziale I.

3. W Y D Z I A Ł  R Z E M I E Ś L N I C Z Y
dla kształcenia pracowników w zawodzie stolarskim I ślusar

skim (nauka trzyletnia). Warunki wstępu: conaj- 
mniej 4 oddziały szkoły powszechnej.

Początek egzaminu wstępnego 25 września. Początek zajęć 1 października.

Zapisy i informacje w Dyrekcji Szkoły: Bydgoszcz, Św. Trójcy 11.

' Adamski Feliks
b. STARSZY FELCZER

były szpitala św. łazarza, wenerycznego. 
Przyjmuje od 9 rano do 8 wieczór.

BRZESKA Mi*. 13.

Kiepownicwo 
Kursów Handlowych

ogłasza, iż
zapisy na tegoroczny kurs już się 
rozpoczęły. Podania przyjmuje 

kancelarja Gimnazjum Ziemi 
Kujawskiej.

P R Z E T A R G !
Dnia 17 września 1923 r. o godzinie 9 tej odbędzie się w Dowództwie 

14 pułku piechoty we Włocławku przetarg ustny w sprawie sprzedaży 90,134 
kg. toriu.

Rellektanci winni złożyć l*/o wadjum od oferowanej ceny w Komisji 
Gospodarczej 14 pułku piechoty.

Bliższych szczegółów udzieli oficer gospodarczy 14 pułku piechoty.
KIEROWNIK REJONU INTENDENTURY 

( - )  W it e k
L. dz. 6049/23. Żywn. Major Intendent.

Szczęście Bóg daje, a szatan —  przyrzeka»
Deotyma.

Dobry początek.
W tych dniach pisma przyniosły 

wiadomość, która nie powinna minąć 
niepostrzeżenie, choć niejednemu, 
być może wyda się niezbyt zasługu
jącą na uwagę. Memy na myśli ko 
ihunikat ministerjum spraw zagranicz
nych donoszący o tem, że p. Seyda 
zatwierdził wnioski komisji oszczęd
ności w tem ministerjum na ogólną 
sumę 15 miijardów mbp, rocznie. 
Komunikat dodaje, że jest to „nara- 
zie drobna część zamierzonych przez 
M. S. Z. oszczędności”.

Komu dolega drożyzna, kto wie, 
że spadek wartości marki wywołuje 
zaburzenia społeczne i gospodarcze, 
ten przyjmie z zadowoleniem wiado
mość, że rząd wchodzi w sposób 
zdecydowany na drogę zmniejszenia 
wydatków państwowych. Zmniejszę« 
nie wydatków o miłjard to przecież 
jednoczesne zmniejszenie druku ma* 
rek papierowych o taką samą sumę. 
A wszak druk marki wywołuje spa
dek jej wartości, co daje się ogółowi 
we znaki w postaci drożyzny.

Jest już dziś chyba prawdą pow

szechnie znaną, że pierwszym warun
kiem powstrzymania spadku wartości 
marki, a więc i drożyzny jest zaprze
stanie druku marki papierowej. Dzień 
zatrzymania maszyn drukujących mar
ki będzie dniem przełomu w naszem 
życiu gospodarczem i politycznem. 
Ażeby jednak maszyny drukarskie 
zatrzymać trzeba zrównoważyć budżet. 
Bez zrównoważenia budżetu niema 
mowy o przerwaniu druku pieniądza 
papierowego.

Trzeba więc za wszelką cenę pod
nieść dochody i zjnniejszyć wydatki. 
Pierwszą część tego zadania wypeł
niliśmy dając Polsce system podat
kowy. Ubiegła sesja sejmowa pozo
stanie w dziejach naszych pamiętna 
przez to, że Sejm uchwalił cały sze- 
reg podatków, poczynając od grun
towego, a kończąc na majątkowym. 
Jeśli podatki te będą dobrze wymie
rzone i sumiennie pobrane, jeżeli bę
dą zastosowane odpowiednie środki 
zabezpieczające skarb od zmniejsza
nia podatku przez dewaluację, to do
chody skarbu znakomicie się powięk
szą. Nie ulega jednak wątpliwości, 
że nawet wysokie podatki nie po
kryją obecnych wydatków skarbu. Jest 
tedy rzeczą niezbędną ograniczenie 
tych wydatków. Państwo nasze żyje

nad stan, posiada za dużo urzędni
ków, prowadzi przedsiębiorstwa do 
niego należące w sposób nieracjonal
ny, > Z  tem wszystkiem trzeba skoń
czyć. Naczelnem hasłem w akcji 
ministra skarbu musi się stać oszczęd
ność. Działalność komisarza oszczęd
nościowego jest dziś jedną z najważ
niejszych funkcyj państwowych.

Trzeba sobie jednak zdawać 
sprawę z tego, że rząd nie będzie 
mógł doprowadzić wydatków pań
stwowych do należytej normy bez 
pomocy i bez poparcia całego spo
łeczeństwa. Bo obcinanie wydatków 
nie może być dokonane bez bólu, 
bez wyrządzania przykrości jednost
kom i grupom. Każdy rozumie, że 
umniejszanie ilości urzędników wy
rządza krzywdę zwalnianym ze służby 
państwowej. Podobnie ma się rzecz 
z innemi oszczędnościami. Gdyby 
się zdecydowano, co nam się wydaje 
wskazanem, na wyrzeczenie się bu
dowy węzła kolejowego warszawskie
go, to ile z tego powodu odezwałoby 
się głoBów protestu.

Chcąc obciąć wydatki państwowe, 
trzeba złamać tendecje poszczegól
nych ministerjów do robienia inwe- 
stycyj i rozszerzania swej działalno
ści, trzeba zmienić do gruntu atmo
sferę panującą w Sejmie, trzeba się 
przeciwstawiać tendecji wszystkich 
bez wyjątku stronnictw do wstawiania 
coraz to nowych sum do budżetu.

Dobrze się stało, że ministerjum 
spraw zagranicznych zabrało się tak 
energicznie do robienia oszczędności. 
W  ministerjum tem wiele pieniędzy 
marnowano. W  centrali było zbyt 
wielu urzędników, placówek zagra
nicznych za wiele i zbyt silnie obsa
dzone. Bliższe zbadanie innyeh wy
datków ministerjum wykazałoby też 
wiele wydatków zbytecznych lub też 
niekoniecznych. Dość przypomnieć 
koszty utrzymania stałego delegata

przy Lidze narodów, którym był p. 
Askenazy, pobierający 4800 iranków 
szwajcarskich miesięcznie. Byłoby 
oczywiście rzeczą nieracjonalną obci
nanie takich pozycyj, które są ko
nieczne ze względu na potrzebę obro
ny interesów państwa na terenie mię
dzynarodowym. Jesteśmy jednak prze
konani, że da się uniknąć wielu wy
datków bez szkody dla naszej polityki 
zagranicznej.

Dzieje organizacji naszego przed
stawicielstwa zagranicą są niezmiernie 
ciekawe i pouczające. Regułą było od 
początku, że tworzono stanowiska nie 
ze względu na ich potrzebę, lecz ze 
względu na osoby, które z tych lub 
innych względów chciano umieścić w 
takiem lub innem mieście europej- 
skiem. Odbiła się też fatatalnie na bu
dowie naszego ministerjum spraw 
zagranicznych dwoistość instancyj na
czelnych. Dawny Belweder musiał mieć 
wszędzie swoich przedstawicieli w po
selstwach i biurach dla tego, by kon
trolowali działalność posłów i kierow
ników. Stąd płynęło tworzenie stano
wisk attaefać wojskowych tam, gdzie 
nie było żadnych interesów wojsko
wych, lub nadmiernej ilości sekreta
rzy czy urzędników, byle umieścić 
kogoś działającego na rzecz drugie) 
instancji. Kto się przyglądał temu jak 
organizowano agendy naszego M. S. Z. 
po za granicami kraju, ten mógłby 
przytoczyć cały szereg przykładów 
dla zilustrowania twierdzeń powyż
szych.

Jest więc z pewnością jeszcze sze
rokie pole do redukcji wydatków.

Opinja publiczna interesuje się co
raz bardziej sprawą ograniczenia wy
datków państwowych, będzie też nie
wątpliwie oczekiwała z wielbiem zacie- « 
bawieniem o dalszych oszczędnościach 
w M. S. Z., a także o akcji analogi
cznej w innych działach gospodarki 
państwowej, wszak zmniejszenie wy
datków, to zmniejszenie druku marek, 
a im mniej się drukuje marek, tem 
powolniejszy jest wzrost drożyzny.

Międzynarodowy zjazd 
młodzieży katolickiej.

Silny ruch organizacyjny wśród 
młodzieży katolickiej różnych krajów 
doprowadził do pewnego porozumienia 
narodowych związków pod egidą 
międzynarodowego sekretarjatu z sie
dzibą w Rzymie. Dowodem żywotności 
tego ruchu jest III międzynarodowy 
zjazd katolickich organizacyj młodzieży 
w Insbrucku (od 24 do 26 sierpnia 
b. jr.). Przybyło kilkuset delegatów 
organizacyj z wszystkich prawie państw 
Europy, a nawet Azji (Chiny, Japonia), 
Ameryki (Meksyk, Stany Zjedn., K a
nada i Kolumbia). Szczególnie ser
deczne pismo nadesłał Oiciec św., 
w którem podniósł wybitnie katolickie
go ducha, ożywiającego pracę sekre
tarjatu «Katol. Związku młodzieży
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świata». Ten «katolicki duch —  pisze 
Papież —  w którym moment między
narodowy znajduje miejsce obok na
rodowego w chrześcijańskie«! zna
czeniu słowa, może w sercu Najśw. 
Pasterza znaleźć tylko uznanie i po
parcie».

Po nabożeństwie celebrowane«! 
przez biskupa Waitza nastąpiło uro
czyste otwarcie zjazdu 24 sierpnia. 
Obok referatu p. de La Torre de 
Roda (Hiszpanja) o współdziałaniu 
młodzieży w dziele propagandy wiary, 
ożywioną dyskusję wywołał O. Cordille 
T. J. referatem na temat pracy kato
lickiej młodzieży w dziedzinie oświaty 
ludowej». Jen. sekretarz «Związku 
oświatowego», Parisi (Rzym) podał 
sprawozdanie roczne, z którego wy
nika, że do Związku przystąpiło 36 
narodowych organizacyj. z 4 miljonami 
członków. Zwrócił również uwagę 
na znamienny odruch wśród dzisiej
szej młodzieży: jej skłonność do
zajmowania się problemami etyki 
f  religji; za tern też poszło, że orga
nizacje narodowe musiały się zająć 
głębiej sprawą wyrabiania katolickich 
charakterów młodzieży.

Z innych warto wymienić referat 
p. Griysa o finansowaniu sekretariatu 
jeneralnego i drugi o stosunku kato
lickich związków do innych organi
zacyj młodzieży. W dniu 26 sierpnia 
odbyło się ostatnie zebranie Zjazdu, 
poświęcone uzupełnieniu Zarządu 
przez delegatów Hiszpanji i Niemiec. 
Wreszcie wyznaczono Rzym na miejsce 
najbliższego zjazdu, który odbędzie 
się w r. 1925. -

Na zakończenie Zjazdu w Insbruku 
urządziły austrjackie organizacje wła
sne zebranie. Ze wszystkich za
kątków Austrji i krajów związkowych 
nadciągnęły liczne delegacje. Rano 
26 sierpnia przystąpili uczestnicy 
zjazdu do wspólnej Komunji św. w 
czasie Mszy polowej bisk. Waitza, 
Po Mszy św. odbyło się imponujące 
zebranie, na którem jen. dyrektor 
Związku z Wiednia, Fried, mówił 
o młodzieży i jej obowiązkach w obec
nej chwili. Po nim nadprogramowo 
wystąpił delegat chiński; w mowie z 
początku chińskiej, następnie niemiec
kiej wskazał na wielką rolę Kościoła 
katolickiego, w którym wszystkie na

rody, mogą znaleźć jakby wspólną 
ojczyznę 1 wzajemne porozumienie 
przy jego pomocy osiągnąć. W za
kończeniu przemówił bisk. Waitz. I 
on również podkreślił dzisiejszą ro* 
lę Kościoła wobec wybujałych walk 
narodowościowych, a zarazem do o- 
becnej na wiecu młodzieży francus
kiej skierował w imieniu niemieckiej 
życzenia zgodnej współpracy i pojed
nania.

Imponujące obrady wiecu insbruc- 
kiego, przy których spotkała się mło
dzież często powaśnionych ze sobą 
narodów, uwydatniły na nowo wiel
kie wartości spoczywające w katoli
cyzmie. Wykorzystanie ich w celu 
uspokojenia świata i zjednoczenia 
szlachetnych katolickich umysłów w 
pracy dla dobra ludzkości, będzie 
zadaniem utrwalonego przez zjazd 
„Związku światowego katolickiej mło
dzieży.

Z Rady Miejskiej.
Posiedzenie odbyło się dnia 20 

sierpnia 1923 r. Posiedzenie za
gaił prezes p. dr. W. Piasecki o godż. 
8 i pół wieczorem. Protokół poprzed 
niego posiedzenia, odczytany przez 
zastępcę sekretarza r. p. W. Gąszczyń- 
skiego, Rada Miejska zatwierdziła.

A) P. Prezes zakomunikował, że 
p. r. Szulc zrzekł się mandatu. Na 
jego mieisce wszedł do Rady X. An
toni Bogdański, którego p. Prezes po
witał na tym miejscu.

, I. Na wniosek Magistratu i£ada 
Miejska jednomyślnie uchwaliła: '

1) Przyjąć na własność od p. Je
rzego Bojańczyka pas ziemi o po
wierzchni 207 mtr. kwadr, z nierucho
mości Nr. I3 7 a ) i od Browaru i Sło- 
downi we Włocławku Spółki Akcyj
nej, z nieruchomości Nr. 137, pas zie
mi o powierzchni 309 mtr. kw. pod 
przeprowadzenie nowej ulicy od ulicy 
Łęgskiej do V îs!y.

2) Upoważnić Magistrat do przy
jęcia tej darowizny i przeprowadzenia 
wszelkich związanych z tem formal
ności.

II. Na wniosek Magistratu Rada

Miejska po dyskusji 16 głosami p-ko 
9 uchwaliła:

1) Podnieść stawki z art. 6> Sta
tutu o podatku od ładunków kolejo
wych na rzecz m. Włocławka, do norm 
następujących: W punkcie a) mk. 
3000, w punkcie b) mk. 1500, w p-cie 
c) mk. od koni i bydła rosłego mk. 
7000, od innych zwierząt mb. 2000. 
Najniższą kwotę określić na mk. loco.

2) Na wniosek p. ławnika Zbro- 
żyny Rada Miejska uchwaliła: Zwró
cić się do Władz Państwowych z przed 
stawieniem ciężkiego stanu finariso- 
wego miasta, i że opodatkowanie lud
ności miejskiej podatkami konsumcyj- 
nymi, państwowymi i komunalnymi, 
ze względu na coraz bardziej wzra
stającą nędzę miast staje się nie
możliwe.

3) Na wniosek p. Prezesa Rada 
Miejska jednomyślnie uchwaliła: .P o 
lecić miejscowym delegatom na Zjazd 
Związku Miast wyrazić Rządowi pro
test przeciwko obciążaniu ludności 
miast podatkami konsumcyjnymi, tak 
państwowymi jak i komunalnymi.

III. Na wniosek Magistratu z po
prawką p. r. Sztolcmana Rada Miej
ska 22 głosami p-ko 3 uchwaliła:

Zatwierdzić przedstawioną przez 
Magistrat za Nr. I. 5315/23 nową pod
niesioną taryfę opłat kancelaryjnych 
z następującemi poprawkami: r) Od 
reklamacji, których przedmiot stanowi 
sumę do 500.000 mk. pobierać mk. 
5000, od 500000, do 1.000.000 mk. 
pobierać mb. 10 ooo, powyżej 1.000.000 
mk., pobierać mk. 30.000. 2) Opłaty 
za poświadczanie i paralowanie ksiąg 
handlowych zrównać z opłatami po- 
bieraneroi przez Sąd.

IV. Na wniosek Magistratu Rada 
Miejska 22 głosami p ko 3 uchwaliła: 
Podnieść dotychczas obowiązujące 
miejskie opłaty rogatkowe o 150%.

V. Na wniosek Magistratu z po 
prawką p. r. Sztolcmana Rada Miej
ska 22 p-ko 3 uchwaliła:

Zatwierdzić przedstawioną przez 
Magistrat za Nr. VII. 2438/23 nową

taryfę oołat rynkowych, podnie
sioną o l35*/0 z następującą zmianą: 
W punkcie 4) „Od przekupek ect.“ 
stawkę określić na 30.000 mk.

VI. Na wniosek Magistratu z po
prawką p. Wiceprezesa Goldego. Pod 
nieść opłaty za wydawane świadectwa: 
na konia do mk. 100 000, za krowy 
do mk. 40.000.

VII. Na wniosek Magistratu Rada 
Miejska uchwaliła 19 głosami p-bo 
7-iu: Podnieść dotychczasowe opłaty 
za korzystanie z rzeźni miejskiej
o 150%-

VIII. Na wniosek Magistratu Ra 
da Miejska 20głosami p-ko 5'iu uchwa 
Iiła:

Podnieść stawki z art. 2) Statutu 
opłat za prawo jazdy po mieście do 
norm następujących:

40.000

60.000

50.000 
15-000

200.000

600.000
500.000

50.000

70.000 
1.500.000

600x100
800.000

la) od dorożki, bryczki lub 
sanek jednokonnych mk. 

b) od dorożki, bryczki lab 
sanek parokonnych mk.

2) od omnibusu konnego, 
wozu ciężarów, platformy

3) od beczki asenizacyjnej
4) od wozu meblowego
5) od karety, landa łub po

wozu
6) od wolantu 
7a) od samochodu osobo

wego o sile 2oHp.od I Hp. 
b) od samochodu osobo
wego o sile większej

8) od omnibusu samochód.
9) od samochodu ciężaro

wego na kołach z obrę
czami gumowemi:
a) do 3 ton nośności
b) powyżej 3 ton

10) od samochodu ciężaro
wego na kołach z obrę
czami żelaz. lub traktora 1.700.000

11) od wozów jednokonnych 30.000
12) od motocykla 70.000

Uwaga: Wozy samochodowe przy
czepione do samochodów ciężarówycłf 
po mk. 300.000.

IX. Na wniosek Magistratu Radą
Miejska jednomyślnie uchwaliła: i;

Zatwierdzić nową taryfę w sekcji 
pomiarów, przyjętą przez Magistrat 
i przedstawioną za Nr. IX 64/23.

X. Na wniosek Magistratu Ma
gistratu Rada Miejska uchwaliła: Aaur 
Kiwać uchwałę Rady Miejsmej z dnia 
24 maja 1923 r. punkt II.

Na skutek wniosku Magistratu 
o uregulowanie systemu płac robot
ników miejskich, Rada Miejska, na 
wniosek p. ławnika Zbrożyny 13 gło
sami p-ko 12 ach waliła:

Polecić Magistratowi regulowanie 
płac robotnikom miejskim na podsta
wie wzrostu drożyzny i zgłoszonych 
żądań Związku Robotników i Pra
cowników Miejskich, wypłacając ztb 
robek jednak według norm nie niż-" 
szych niż płace na rynku miejscowym* 

P. prezes oznajmił, że we czwar
tek dnia 23 sierpnia 1923 o godz. 
8 wiecz. odbędzie się posiedzenie 
Rady Miejskiej dla wyczerpania dzi
siejszego porząiku obrad, póczem 
zamknął posiedzenie o godz. i r n .  
30 w nocy.

M Y Ś L I
Wybrał. K.

Wiara rozpala duszą miłością wszyst
kiego i przebaczeniem wszystkiego, roz
jaśnia oczy Kto wierzy w Boga, ten 
wszystko wie, dla tego niema tajemnic, 
wątpliwości, szamotań; kto wierzy, jest 
silnym i na życie i na śmierć, kto wie
rzy, ten żyje i  pracuje jak robotnicy 
u dobrego pana, bo wie, że przyjdzie 
godzina zapłaty za trudy, godzina od
poczynku. \n. Reymont.

L is tz A ip e r y k i.
Od ks. Jana Suchosa. b. posta 

przy W ydz. Narodowym w Am ery
ce w czasie wojny, proboszcza pol
skiej parafjl w Am eryce, otrzy
mujemy następujący list, który 
przytaczam y prawie w całości.

Polska nie rewolucją, ale ewolucją 
może się podnieść, albowiem ma pra
wa, które stanowi nie jednostka, ale 
cały naród. Potrzeba tylko, aby każdy 
podwoił swą pracę, a otoczył naj
większym szacunkiem swój własny 
Polski Rząd.

Źydowstwo, które miljonami tępi 
ciemnych rosjan i umacnia tam swoje 
panowanie, chce również z Polski 
stworzyć swą własną Palestynę, mając 
na swych usługach agentury socjali
styczne.

»Bez Boga nie dojdziemy do 
B ga« — mówi stare przysłowie.

Ktoby przed dziesięciu laty po
myślał, widząc Polskę w tak strasznej 
niewoli, rozdartą na trzy części, słabą, 
bezradną, strzeżoną przez trzech naj
potężniejszych wrogów: Rosję, Austrję 
i Niemcy, że ona tak prędko będzie 
wolną. Niezbadane są wyrobi Opa 
trzności Bożej.

Polska przed wiekiem ogłaszając 
swą konstytucję, w dzień podwyższe
nia św. krzyża, z krzyżem pokuty, by

zmazać winy ojców, poszła do grobu 
niewoli. A, że po krzyżu cierpień na
stępuje chwalebne zmartwychwstanie, 
w Imię Krzyża zmartwychwstała 
Polska, aby chwalebnie żvć: »In no 
minę Christi Nazarei surge et ambula« 
»W Imię Jezusa Chrystusa wstań 
i chodź« —  rzekł Piotr św. I Ty, Pol
sko! zmartwychwstałaś w Imię Jezusa 
Chrystusa; zmartwychwstałaś i wy
modloną zostałaś w imię swej prze
potężnej Królowej Marji Częstochow 
sbiej. Chodźże z temi imionami, abyś 
wiecznie ze zmartwychwstałem Chry
stusem, swe zmartwychwstanie utrwa
lać mógła na wielki.

Bóg, który rządzi światem, jest 
sprawiedliwy i jak cd początku świata 
widzimy w historii, który tylko naród 
odwracał się od Boga, Pan Bóg na
wiedzał go i karał, tak przeciwnie, 
który tylko lud w pokucie nawracał 
się, Bóg mu błogosławił i podnosił go.

Ten Bóg potężny, wielki i spra
wiedliwy, spojrzał na pokutę i łzy 
błagalne wylewane przed cudownym 
obrazem Marji Częstochowskiej. Spoj
rzał z drugiej strony na zbrodnicze 
Niemcy, Rosję i Austrję. Począł brać 
sobie jednego dłużnika Npo drugim 
i wymierzał mu odpowiednie chłosty. 
Dziś widzimy, co z tymi kolosami się 
stało, przed któremi drżał świat cały. 
Pan Bóg okazał, że potęga ludzka 
wobec niego nic nie jest.

Przejdźmy myślą da ubiegłej wojny

i upadku zaborów. Każdy dobry ka 
tolik, znający historje narodów, prze 
czuwał upadek tych kolosów, bo zbrod
nia i niewiara zawsze karaną bywa. 
Spadło to na Niemcy, Rosję i Austrję. 
Deptali oni wszyscy przykazania B >te: 
dla nich nie istniało ani prawo Boże, 
ani internacjonalne, obowiązujące do 
ludzkiego prowadzenia wojny. T a 
kie bluźniercze kumanie się z B o
giem, jak njemców: »Gott mit uns«, 
na każdej cygarnicy, na każdym gu
ziku mundurowym, na każdej sprzączce 
końskiej; takie bluźniercze sprofano
wanie imienia BoŹtego »Gott mit uns* 
przy wszystkich piekielnych zbrod
niach, morderstwach na niewinnych, 
gwałtach dziewic, zakonnic, niewiast, 
niemowląt, starców, pod cesarską egi
dą i sankcją, w imię jakiegoś tylko 
w nietniecko-luterskiej wyobraźni ist 
nieć megącego »B ga«, który na za 
wołanie kajzera »Gott mit uns« miał 
biedź z pomocą, do spełnienia każ 
dego łotrowskiego czynu pruskiej 
armji, to chyba musiało wołać o pom
stę do nieba.

I pomsta przyszła na Niemców. 
Ktokolwiek zdała przypatrywał się 
bacznie tym wszystkim przebiegom 
wojny, musiał przyznać, że »Bóg choć 
nierychliwy, ale sprawiedliwy«.

Drugim celem opatrzności Bożej 
w tej chłoście ludów i narodów, to 
obudzenie się z letargu materjalizmu 
i niedowiarstwa.

Gdy telegramy rozniosły wieść, że 
Rada wojenna aljancka (a w istocie 
OpatrznośćBoża), wybrała sobieFocha 
na głównodowodzącego, cała armja 
aljancka, serca prawych chrześcijan 
napełniły się jakąś dziwną nadzieją 
z wy cięż twa, ktokolwiek znał Focha, 
jako praktykującego katolika, , który 
prócz swej wiedzy strategicznej, prócz 
zimnych cyfr matematycznych, w głębi 
serca układał inne plany swej Strategji. 
Oto wysłał listy do biskupów fran
cuskich, a nawet angielskich z prośbą
0 modlitwę, popartą kornunją św. nie
winnych dziatek Francji. Sam zaś 
całemi godzinami klęcząc przed prze 
najświętszym Sakramentem, modlił 
się i tam plany wojny układał.

Nie zawiedliśmy się na Fochu; 
takiego to strategika zawszę z różań
cem w ręku prócz szabli spodzie
waliśmy się znaleźć w Focha i dla 
tego serca nasze napełniły się taką 
nadzieją zwycięztwa.

Bóg dał przez ręce Focha zwy- 
cięztwo aliantom, by im udowodnić, 
że nie żadne ich umysły, talenty, że 
nie żadne genjusze strategiczne, ti 
tylko ludzkim sposobem planujące
1 obmyślające, dają wynik zwycięztwa, 
ale —  że „chłop strzela, a Bóg kulę 
nosi“, że wszystko w ręku Pańsk em, 
że prócz ludzkich wysiłków, trzeba 
na pierwszem miejscu poruszyć sprawę 
B gu, jako rządzącemu całym świa
tem. —  Tak uczynił Foch, to też gdy
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Co niesie dzień?
D z i ś ;  Magnusa, Zacha- 

ijasza p.
Słów.: Drogowita; 

4 uteo: Melch. Grodziecki 

Wschód słońca o g. 5.00 
Zachód o g. 18.16 
Wsch. księżyca o g. 24.00 
Zachód o  g  15.31.

Spostrzeżenia Stacji Meteoro
logicznej we Włocławku.
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Kierunek i 
szybkość 

wiatru 
w mtr/sek.

4 21 63,5 11,3 0 C —  0

5 7 62,5 9,7 5 0 C —  0

5 13 59,9 20,0 10 Wr —  1

W dniu 4 września najwyższa tem
peratura wynosiła 20,3°, najniższa 5,5°. 
Opadu nie było.

„Dyrekcja Sceny Polskiej“.
pierwszego w Polsce teatru rucho
mego, chcąc dać możność szerszym 
warstwom wzięcia udziału w sztuce 
scenicznej, zaprasza niniejszym do 
współpracy wszystkie zespoły amator
skie i poszczególnych adeptów sztuki, 

Wiadomość: Warszawa, Sekre
tariat Nowy-Świat 49 m. 3, tel. 57— 88 
od 10 do 12, Dyrekcja Praga, ul. "Jagiel
lońska 13 ro. 12 od 6 do 7 w.

Z targu. 4 września na targu 
płacono:
za korzec żyta 

za korzec pszenicy 
za korzec kartofli 
za funt masła 
za mendel jaj 
za litr mleka

mk. 300.000
700.000
100.000 
35 000
32.000
5-500

Taksa urzędowa na mięso od 
dnia 2 września:
wołowina za kilo mk. 50.000
wieprzowina „ „ 60.000
schab * 70.000
słonina solona „ „ „ 100.000
kiełbasa krak. „ „ „ 110.000
baranina * ' „ 50.000
cielęcina • „ , „ 50.000

Magistrat m. Włocławka po
daje niniejszem do Wiadomości osób 
zainteresowanych, że do czasu urzą
dzenia targowiska zwierzęcego w mieś
cie, w myśl rozporządzenia Minister
ium Rolnictwa i Dóbr Państwowych, 
przyprowadtanie na jarmark koni 
bydła rogatego jest wzbronione.

Magazynowanie towarów. Wła
dze rozpoczęły poszukiwania po pry
watnych mieszkaniach za ukrytemi to
warami w celach paskarskich.

Taksa dla dorożkarzy miasta 
Włocławka, zatwierdzona przez 
Magistrat w  sierpniu 1923 r.:
za zwykłą jazdę z pun- . po mk. za: 

ktu do punktu w tnie- i?'*'10" Paro~ 
ście bez zatrzymania kon‘ kcm’ 
się . . . . . .  15.000 20.000

za jazdę z postoju: do 
rzeźni, na cmentarz, 
ul. Wieniecką, Bular- 
kę, Kokoszkę, Czer
wonkę, Cegielnię Bo- 
jańczyka, do 3 osób 20.000 25.000 

z postoju na dworzec 
kolejowy i dworzec 
kolejki jak również 
z dworców do śród
mieścia . . . .  20.000 25,000

z dworca kolejowego 
i z dworca kolejki po 
za śródmieście, t. j.:

I do rzeźni, na cmen
tarz, ul. Wieniecką,

Bularkę, Kokoszkę,
Czerwonkę, Cegiel
nię Bojańczyka 1 od
wrotnie, do 3 osób 20.000 25.000 

za kurs do chorego z 
doktorem, księdzem 30.000 40.000 

jazda na cmentarz i z 
powrotem z półgo
dzinnym czekaniem 30.000 40.000 

za każdy następ, choć
by rozpoczęty kwa
d r a n s ...........................4500 6.000

, Uwagi:
za podjazd z postoju 

na miejsce zamówie
nia i czekaniem nie 
dłużej jak 10 minut 2.000 3.000 

za każde następ, choć
by rozpoczęte 10 min. 
wyczekiwania . . 1.200 2.000

w porze nocnej, t. j.: 
od 10 wiecz. do 6 ej 
rano dopłata do kursu 6.000 9.000

Handel papierosami. Istnieje 
rozporządzenie, że sklepy z papiero
sami są obowiązane sprzedawać pa
pierosy na sztuki, o ile będzie zapo
trzebowanie przez kupujących.

Zepsuta pompa. Donoszą nam, 
że pompa na Starym Rynku jest ze
psuta.

Cyganie. W lesie Kowalskim 
rozgościła się banda cyganów, liczą
ca około 50 osób. Cyganie włóczą 
się po mieście i okolicznych wioskach 
oliarując swoje usługi w reperowaniu 
sprzętów kuchennych.

Wypadek. Przy ul. Piekarskiej 
Nr. 6 złamał nogę 12-letni Rec.

Z sądu. W końcu 1920 roku j 
popełniono ze składnicy hurtowni skór !

w Toruniu, przez włamanie, wielką 
kradzież skór, wartości ówczesnej oko
ło miijona marek polskich.

Sprawca powyższej kradzieży, zna
ny na włocławskim bruku złodziej za
wodowy, Więznowski, skazany został 
na 2 lata więzienia. Odsiadując karę, 
Więznowski oskarżył o współudział 
w rzeczonej kradzieży mieszkańca m. 
Włocławka Antoniego Ziółkowskiego, 
a ten ostatni — rzemieślników tegoż 
miasta: Witkowskiego, Strykowskiego. 
Tabacznika i in. o paserstwo.

W tych dniach uprawomocnił się 
wyrok Sądu Okręgowego Toruńskie
go w tej sprawie; okazało się, że Ziół
kowski winien był paserstwa i został 
skazany na 10 miesięcy więzienia, 
reszta zaś oskarżonych zupełnie nie 
winnie i.jako tacy, od oskarżenia uwol
nieni.

KRONIKA POLICYJNA.

Ubój bydła wcale się nie zmniej
szył. Mięsa można dostać w dowol
nych ilościach.

Poszukiwanego przez sąd w Ino
wrocławiu Michała Szmugalskiego po
licja przyłapała.

Za zakłócenie spokoju pociąg
nięto do odpowiedzialności Kozłow
skiego Franciszka, ul. Warszawska 13 
i jedną kobietę.

Za zmagazynowanie manufa
ktury policja sporządziła protokół na 
Figiel Frajdę, Piekarska 18 i Offenba
cha Salomona ul. 3 Maja 23.

Za brak cenników i brak cen 
na artykułach wystawowych, policja 
spisała liczne protokóły.

ł
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Włochy występują 2 Ligi Narodów.
Lekcją z za kanału La Manche* — Decyzja rządu 
włoskiego« — Wrażenie śród członków rady ligi*

RZ\ M 5.9 Pat. Na posiedzeniu rady 
ministrów prezydent Mussolini złożył 
deklarację o sytuacji zagranicznej.

Na Korfu— mówił Mussolini— sy
tuacja jest zupełnie normalna, ludność 
zachowuje sie spokojnie, a siła osa
dzonego tam garnizonu zastosowana 
jest do wszelkich możliwych wypad
ków. Europejska opinja publiczna za
czyna zmieniać swoje stanowisko, a 
ilość głosów przychylnych akcji wło
skiej wzrasta.

Opinja publiczna włoska jest głębo
ko zdziwiona i dotknięta zachowaniem 
się znacznej części prasy angielskiej. 
Mamy nadzieję —  mówił dalej prezy
dent — iż twarda tą lekcja realizmu 
politycznego, którą otrzymaliśmy z 
poza kanału La Manche, uleczy osta
tecznie Włochów z choroby konwen
cjonalnych frazesów.

W stosunku do rady Ligi 
narodów, która wyraziła chęć 
wyjaśnienia i rozstrzygnięcia zatargu 
z Grecją —  stwierdzić należy, iż jest 
to zupełnie niemoźliwem. Delegacja 
włoska utrzymywać więc będzie, iż 
rada Ligi narodów jest dla trzech za
sadniczych powodów absolutnie nie
kompetentna dla osądzenia sprawy, 
która przechodzi granice klauzul pak
tu, na które powołuje się Grecja.

Przypuszczając, iż pomimo to rada 
uznawać będzie swą kompetencję— 
musimy rozstrzygnąć pytanie: pozostać 
czy wyjść z Ligi narodów? Zdecydo
wałem się już na drugą ewentuałaość 
i proszę, by rada ministrów oświad
czyła, czy zgadza się z wydanemi 
w tym względzie formalnemi instruk
cjami, które wczoraj otrzymał Giuratti, 
które zostaną przez Salandrę przed
stawione Lidze narodów. Rada mi
nistrów całkowicie i bez zastrzeżeń 
przyłączyła się do stanowiska prezy
denta.

GENEW A, 5.9. (Pat). Wiadomość 
o decyzji rządu włoskiego wywołała 
wśród delegatów silne zaniepokojenie. 
Zapewniają, że delegaci angielscy i 
delegaci dominjów zdecydowani są 
działać w tym kierunku, aby pakt 
Ligi był ściśle dotrzymany. Także de
legaci państw północnych zamierzają 
dążyć do tego, aby prawomocnie 
przedłożona prośba grecka została 
uwzględniona. Sytuacja uważana jest 
za poważną.

RZYM. 5.9. (PAT).. Rząd włoski 
jest stanowczo zdecydowany podtrzy
mywać swą opinją co do niekompe
tencji Ligi narodów przy rozstrzyga
niu konfliktu włosko-greckiego.

RZ\M, 4.9. (PAT;. Agencja Ste-

mu gratulowano wygranej, w pokorze 
swej powiadał: „To nie ja zwycię
żyłem, to dziatki francuskie, przyj
mujące Pana Jezusa w codziennej 
Komunji i modlące się na intencję 
moją“.

Żwycięztwo Jego stało się i zwy
cięstwem naszym.

Do tego 'wypada dodać, że 
Opatrzność i nam nie poskąpiła wielkich 
ludzi, dała nam dyplomatę, który już 
lata przed wojną przewidział za
wieruchę i z góry opracował po
myślne plany dla zbawienia Polski, 
a tem był Roman Dmowski, którego 
już świat cały słusznie zwie „Budowni
czym Polski".

Drugim mężem Opatrznościowym 
stał się Ignacy Paderewski, który 
plany Dmowskiego w obie ręce 
uchwycił i z nim wspólnie w porę 
utworzył Komitet Obywatelski za 
granicą, w Szwajcarji, na czele które-

fo stanął. Był to pierwszy Rząd 
ólski, reprezentujący Polskę na ze

wnątrz. Stworzył on na swój koszt 
pierwsze prywatne ambasady w Pa
ryżu, w Londynie, w Rzymie i Ame
ryce, usposabiające przychylnie aljan
tów dla sprawy polskiej. I wbrew 
lewicy w Polsce, czyli czerwonych, 
trzymających z niemcami. Paderew
ski podniósł protest wielki do całego 
świata w imieniu wolnego wychodź- 
twa polskiego w Ameryce i ludu 
polskiego w Polsce, który na owe

czasy miał usta zakneblowane i opo
wiedział się przeciwko niemcom, 
a politykę Polski oparł na aljantach, 
co jedynie dało nam zwycięztwo.

Trzecim meżem Opatrznościowem 
stał się Jego Ekscelencja ks. biskup 
Rbode, który skupił całe wychodztwo 
polskie w Ameryce, za pomocą du
chowieństwa polskiego przy Wydziale 
Natodowym, za którego to upoważnię 
niem i w jego imieniu Ignacy Paderew
ski i Jan Smulski, prezes Wydziału 
N. wpłynęli na Prezydenta Wilsona, 
który pierwszy w swoich czternastu 
punktach wolnóść Polski ogłosił, 
a dopiero za nim uczynili to samo: 
Francja, Anglia i Włochy.

Dalej Opatrznościowym stał się 
Wydział Narodowy, który utworzył 
armję Polską i miljony na nią dał, 
słowem popaęł bronią, walczącą we 
Francji przy boku aljantów, co nam 
dało dostęp do reprezentacji w W er
salu i zwycięztwo w sprawie pol
skiej.

Dziś każdy Polak prawy prze
chodząc około siedziby Wydziału 
Narodowego powinien zdjąć czapkę 
i powiedzieć: „Hic nata est Polonia“.

Armja polska zamiast po zwy- 
cięztwie tryumfalnie wkroczyć do 
Połstji, blisko rok była więziona we 
Francji —  gdyż czerwoni w Polsce 
nie chcieli jej uznać, ani pozwolić 
na jej przyjazd do Ojczyzny, a tym
czasem szedł rozkaz z Berlina by

i wy tłuc wojska, które są w Polsce 
przez wysłanie ich na Kijów, co było 
powodem ściągnięcia inwazji bolsze
wickiej i tylu klęsk...

Kiedy aljanci wyciągnęli ręce do 
sojuszniczej Polski, śląc jej swych 
pierwszych reprezentantów, czerwoni 
w Warszawie zignorowali ich, 
a w ich oczach ostentecyjnie przyjmo
wali berlińskiego Kestera. Był to 
policzek dla aljantów. Dzięki tylko 
zapobiegliwości i czujności Dmow
skiego i Padarewskiego, aljanci 
nie zwrócili się przeciwko nam. Od 
tąd jedna Anglja stanęła wrogo 
przeciwko Polsce, ztąd przy plebiscy
tach utraciliśmy: Prusy, część Śląska, 
Gdańsk, i o mało nie straciliśmy 
Lwowa i Wilna.

Faktem historycznym i stwier- 
dzonem jest —  że Niemcy nie mogąc 
nas pokonać, sprytnie podsunęli nam 
rządy czerwone, jak również Rosję 
Lenina i Trockiego. A, że Polska, 
w czasie ich czteroletnich rządów nie 
runęła, będąc, tak celowo i stale za- 
pluskwiana przez iydostwo i różne 
wrogie śmiecie, to większy cud Boga, 
jak samo zdobycie wolności.

Cześć żołnierzom polskim, którzy 
z modlitwą na ustach i różańcem 
w ręku bronili Ojczyzny!

Cześć rodakom i rodaczkom, którzy 
przed Obrazem Marji Częstochowskiej 
wymodlili nam wolność Ojczyznyl

I teraz, kiedy nas tu w Ameryce

| dochodzą wieści, że całe zorganizo
wane żydostwo pragnie z Polski 
utworzyć swoją Palestynę i wspólnie 
z nikczemnemi i zawsze wrógiemi 
Polsce żywiołami czerwonemi, pragną 
wzbudzić wśród nieświadomych mas 
niezadowolenie do prawowitego rządu 
polskiego, chciałbym prosić wszystkich 
dobrze myślących rodaków i rodaczki 
by jaknajsilniejszym kordonem otoczyli 
Tron Jasnogórskiej Panienki. Tej 
Królowej Polski w Częstochowie 
i tam błagali o pomoc i ratunek dla 
udręczonej Ojczyzny, a Ta Pani, 
jeżeli u Niej szukać będziemy pomocy, 
nie pozwoli by Polska zginęła.

Pragnąłbym, by głos. mój mały, 
doszedł do każdego domu polskiego, 
d© każdej chaty wieśniaczej.

Pamiętajcie rodacy, że wrogowie 
nigdy nie mogli nas pokonać, dopóki 
nas nie podzielili. Obecnie nie mogąc 
nas podzielić fizycznie, dzielą nas 
moralnie —  ażeby powalić i zmiaż
dżyć.

Nie dajmy się wrogom Królestwa 
Marji!

W Imię Jezusa i Marji Częstochow
skiej wzbudził się naród do walki 
o wolność Ojczyzny!

W  Imię Jezusa i Marji zmartwych
wstała Polska!

W Imię tylko Jezusa i Marji na 
wieki w swoim chwalebnym zmartwych - 
wstaniu tryumlować może.
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faniego donosi urzędów, iż pogłoska 1
0 mającej nastąpić okupacji wysp na j 
południe od Korfu, jest pozbawiona j 
wszelkiej podstawy.

Anglja obstaje za sądem 
ligi narodów*

LONDYN 4 9  Pat. Dzienniki do
noszą, że Wielka Brytanja oświad
cza się stanowczo za rozstrzygnię
ciem konfliktu włosko-greckiego przez 
ligę narodów. Dyplomatyczny spra
wozdawca «Standart» podaje, ie  rząd 
angielski będzie w tej sprawie usilnie 
popierał ligę. Jak donosi «Ewening 
Standard» sir Robert Cecil otrzymał 
instrukcję, że rząd brytyjski obstaje 
przy statutach ligi narodów. Gdyby 
Włochy wzbraniały się przyjąć decy
zję ligi, to będzie rzeczą ligi posta
nowić, jakiego rodzaju akcja ma być 
powzięta.

Flota angielska przy 
Kortu.

WIEDEŃ, 4.6. Pat. «Neue Frei- 
Presse» donosi z Rzymu: jeden an
gielski krążownik zatrzymał się przed 
Koriu. Pierwszy lord angielskiej ad
miralicji Amory udał się na Maltę.

Żądania Grecji.
RZYM, 4-9 (PAT). Agencja Ste- 

łani donosi z Aten: Rząd grecki wrę
czył wczcrej francuskiemu charge 
d’affaires odpowiedź na notę konfe
rencji ambasadorów. Główne punkty, 
zawarte w nocie greckiej są następu
jące: i) Grecja domaga się utworze
nia międzynarodowej komisji śledczej 
dla przeprowadzenia śledztwa na te
rytorium albaóskiem, komunikując je
dnocześnie, że wszystkie najusilniej
sze poszukiwania, zarządzone przez 
władze greckie nie doprowadziły do 
wykrycia morderców i ustalenia po
wodów zbrodni, 2) Grecja zwraca się 
do Konferencji ambasadorów, aby ta 
użyła całego swego wpływu celem 
skłonienia Włoch do zrzeczenia się 
żądanego przez nie zadośćuczynienia
1 odszkodowania, 3) domaga się na
tychmiastowej ewakucji Korlu. Na
tomiast odpowiedź grecka nie wspo
mina o zadośćuczynieniach i odszko- • 
dowaniacb, jakie Grecja gotowa by
łaby udzielić Włochom za wymordo
wanie misji.

RYNEK PIENIĘŻNY.

W ARSZAW A, 4. IX.
Funt angielski i .133.000
Dolar 249.000
Frank szwajcarski 44.950
Frank francuski 14-150
Korona czeska 7-370
Korony austrjaekie (ioo) 353
Marka niemiecka 0.02

** *
BERLIN, 5.9. (Pat.) Urzędowy kurs 

dolara 13 mil jonów. W  obrotach po
zagiełdowych dolar wczoraj popołud
niu doszedł do 17 miljonów. Marka 
polska w zakupach 53,9, w sprzedaży 
56 9 .

KILKUWIERSZÓWK1.

Echa trzęsienia ziemi w Japonji.
3 miljony ofiar. — 100.000 żywcem spalonych. —

Nowe trzęsienie.
PARYŻ, 4.9. (PAT). Tutejsza pra

sa wieczorna podaje telegram z Osa 
ki, według którego podczas ostatnie
go trzęsienia ziemi w Japonji poniosło 
śmierć trzy miljony ludzi, z czego 
w samem Tokio przeszło 300,000. Z 
telegramu z Pekinu wynika, że liczba 
zabitych przekracza 2 miliony. Jeden 
z mostów w Tokio runął w chwili, 
gdy znajdowały się na nim tysiące 
ludzi, uciekających w góry.

LONDYN 4.9- (PAT). Według do- 
niesień pism angielskich w Tokio, 
gdzie panuje już klęska głodowa, 
ciągle jeszcze szaleją pożary. Amba
sada francuska i amerykańska uległy 
zniszczeniu. Wszystkie mosty na rzecze 
wiodącej przez miasto, zapadły się,
100.000 osób, które przed pożarem 
schroniły srę do jednej z dzielnic mia
sta, zostały odcięte między rzeką, 
a nowym ogniskiem pożarów, i jak 
głoszą telegramy, padły pastwą pło- 
miemi.

PARYŻ, 49. (Pat). Kataklizm, któ
ry nawiedził Japonję, poprzedziły 
zrana gwałtowne podmuchy gorącego 
wiatru. Trzęsienie ziemi rozpoczęło 
się w południe. Wstrząsienia nastę
powały z przerwami aż do zachodu 
słońca, powodując wszędzie pożary 
skutkiem pękania rur gazowych. 
Środkowa dzielnica Tokio przedsta
wia płonące rumowisko, którego blask 
oświeca ulice zawalone trupami..

LONDYN (A. W ). Według nade- 
szłych tu wiadomości, w Japonji na
stąpiło nowe trzęsienie ziemi, które 
zrujnowało ocalałą z pierwszego trzę
sienia ziemi dzielnicę Tokio.

LONDYN (AW) —  Burmistrz Tokio 
otrzymał nadzwyczajne pełnomocnic
twa dla przeprowadzenia akcji rato
wniczej. Garnizony z całego kraju 
zostały odkomendorowane do stolicy, 
celem niesienia pomocy przy uprzą
taniu gruzów. Oficerowie merynarki 
objęli straż przy wszystkich gmachach 
publicznych, ocalałych w katastrofie. 
Skarb państwa ocalał, gdyż płomienie 
nie zdołały dotrzeć do stalowych tre 
zorów. Urzędnicy i służba z calem 
poświęceniem natychmiast zajęli się 
gaszeniem pożaru.

W ASZYNGTON 3.9 Reuter. O lo- 
sie ambasady amerykańskiej w Tokio 
dotychczas niema wiadomości» Rząd 
Stanów Zjednyczonych oddał do dy
spozycji rządowi japońskiemu wszyst
kie oddziały służbowe marynarki ame 
rykańskiej na wodach Dalekiego 
Wschodu.

W ASZYNGTON, 3.9. Pat. Prezy- 
dent Coolidge wydał do ludności ame
rykańskiej odezwę, nawołującą do nie
sienia pomocy Japonji.

NAGASAKI, 4.9. (PAT). Reuter- 
Ksiąźę Matsukata zmarł w Kamakura 
wskutek ran otrzymanych podczas ka
tastrofy trząsienia ziemi.

Rumunii pożyczkę w wysokości 10 
miljonów dolarów.

X P- Prezydent Ministrów odbył 
wczoraj przy współudziale pp. mini
stra spraw zagranicznych, dr. Seydy, 
ministra sprawiedliwości, dr. Nowo
dworskiego i ministra handlu i prze
mysłu, dr. Szydłowskiego oraz pod
sekretarzy stanu Studzińskiego i Osow
skiego naradę z przedstawicielami 
prasy pozastołecznej, celem poinfor
mowania ich w zamiarach Rządu i wy
słuchania ich orzeczeń.

OFIARY.

Marja Wojciechowska, na harcerzy 
50.000 mk., na młodzież polską 50.000 
mk.f na inwalidów 50.000 mk., na 
książki dla biednych uczni 50.OCO mk.

P O S Z U K U J Ę

2-cii lub 1-go pokoju 
umeblowanego

na przeciąg 5— 6 miesięcy. Do
starczę opał. Zgłoszenia do Wło
cławskiej Fabryki Lokomobil Sp. 
Akc. —  dla Inż. Zakrzewskiego 

(Lęgska 47).

OGŁOSZENIA DROBNE,
r iy re k c ja  Seminarjum Nauczycielskiego po- 
U  szukuje pokoju umeblowanego dla na
uczycielki.

Dom z placem wśródmieściu do sprzedania, 
wiadomość, Cyganka 8, Kępska.

f i
PAŃSTW OW E

Seminarium Nauczycielskie Męskie
W NIESZAWIE

Egzaminy na I i 11 tors odbędą się ID i 11 września b. r.
Nauka w Seminarjum jest bezpłatna. Za internat pobiera się 
tylko zwrot kosztu utrzymania. Uczniowie przyjęci do Semi- 
narjum mają zapewnione miejsca w bursie. Po informacje 
zgłaszać się do Dyrekcji Seminarjum w Nieszawie, ul. 3-go Maja.

as

J
X „Matin" donosi, że Poincare 

zamierza udzielić odpowiedzi na wiel
ką m ow ę, którą wygłosił Streseman 
z Studgardzie. Odpowiedź ma za
wierać warunki, na jakich Francja 
wyobraża sobie współpracę przemysłu 
angielskiego i francuskiago.

X Z Bukaresztu donoszą o przy
byciu przedstawiciela domu barko
wego Morgana, celem zbadania możli- 
w o ś i pożyczki rumuńskiej w Stan. 
Zjedn. A. P. Grupa Morgana ofiaruje

DO S P R Z E D A N IA !
M O T O R  D W U K O N N Y

na miejski prąd na 220 volt;

DWIE WALCOWKI GRANITOWE
do mielenia czekolady trzy walcowe;
T R A N S M I S J A .

ZGŁOSZENIA DO ADM. „SŁO W A K U J A W * PO D S. C.

Elektrownia Miejska 
w Włocławku

podaje do wiadomości swych odbior
ców, że przez właściwe władze miej
skie zostały wyznaczone następujące 
ceny za prąd elektryczny zużyty w 
miesiącach obrachunkowych 

oierwcu
mk. 7000 za 1 kwg. dla oświetlenia 
mk. 4900 za l  kwg. dla silników 

I i p c u
mk. 11410 za 1 kwg. dla oświetlenia 
mk. 7990 za 1 kwg. dla silników 

sierpniu
(tytułem zaliczki do czasu ustalenia 
ostatecznych kosztów produkcji z ra
chunków wystawianych w bieżącym 

miesiącu)
mk. 16000 za 1 kwg. dla oświetlenia 
mk. 11200 za 1 kwg. dla silników.

Stosownie do powyższych cen do 
już zainkasowanych rachunków po
brane będą odpowiednie dopłaty.

Elektrownia Miejska w Włocławku.
W. Maszewski 

Ławnik.

Dom z placem w śródmieściu do sprzeda^ 
nia. Wiadomość: Cyganka 8. Kępska.

Na u c z y c ie lk a  potrzebna na wieś kurs 4 
klasy. Krasiński, Mikołajki poczta Bo

niewo.

Przechodząc ul. 3-go Maja i Kościuszki, 
zgubiono dn. 5,IX.23 damską czarną to

rebkę, zawierającą legitym ację urzędniczą 
1026, złoty pierścionek ze szmaragdem 

i brylancikami. Uczciwy znalazca zechce 
zwrócić do redakcji „Słowa Kuj.”

Przyjmę miejsce bony do dzieci na wsi* 
znam krój i szycie, wiadomość uł. Kró

lewiecka, Jfc 18 m. 2 w pracowni dawniej 
Dobrzeleckiej obecnie Ogrodowicz.

Samochód 8-go września odejdzie do 
Skępego, kto ma życzenie jechać proszę 

się zgłosić do 8-go września, Kilińskiego 16a.

Z gubiono książeczkę wojskową Szczepa
na Studzińskiego, wydaną przez P.K.U. 

W łocławek. Łaskaw y znalazca raezy od
dać do policji.

Zgubiono dowód wojskowy Hajmy Szlam a 
Szimsze wydany przez P. K. U. W łocła

wek. Łaskaw y znalazca raczy odnieść do 
policji.

Zgubiono dokument wojskowy w ydany 
przez P. K. U. W łocławek na imię, 

M ieczysława Kuraszewsklego. Łaskaw y 
znalazca zechce oddać do policji.

Za ogłoszenia odpowiada 
Administracja.

U L
U f  n  chce rozwinąć swoje przed- 
M U  sięblorstwo handlowe,

chce zainteresować szerszy 
1% i t f  ogół swoją pracą, 

chce coś sprzedać 
M k  igb kupić •—

Niechaj się ogłasza

w Słowie Hnjawskiem

Do Księgarni Powszechnej
NADSZEDŁ
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